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„KURIER WYSTAWOWY

Venizelos przyjeżdża
do Warszawy

Warszawa, 29. 8. (AW.) Z kól 
dyplomatycznych podają wiadomość, 
że premjer grecki Venizelos przyje- 
dzie z końcem września do Warsza
wy.

Biuro prasowe Prezydjum
Rady Ministrów

Warszawa, 29 8. (AW.) We
dług wiadomości, pochodzących z kół 
politycznych, biuro prasowe przy Pre
zydjum Rady Ministrów znajduje się 
w przededniu zasadniczej reorganiza
cji. Skład personalny biura ma być 
powiększony i rozszerzony zakres je
go działalności.

Dziś przybył do Warszawy kores
pondent P. A. T-icznej w Berlinie, red. 
Tadeusz Święcicki, wysuwany jako 
kandydat na jedno z kierowniczych 
stanowisk biura prasowego przy Pre
zydjum Rady Ministrów.

Powrót ministrów
Warszawa. 29. 8. (Tel. wł.) Dnia 

2 września prawie wszyscy ministrowie 
powrócą z wywczasów do Warszawy.

Brakować będzie jedynie min. spra
wiedliwości Cara, który powraca 7 wrze
śnia, i min. Zaleskiego który przyjedzie 
z końcem przyszłego miesiąca, po zakoń
czeniu zgromadzenia Ligi Narodów, (w)

Wizyta
lotników francuskich

Warszawa. 29. 8. (Tel. wł.) Dnia 
28 bm. przyleciała do Warszawy z wizy
tą do lotnictwa polskiego eskadra lotni
ków francuskich w składzie 9 samolo
tów myśliwskich. 29 bm. Francuzi od
lecieli na 3-motorowym „Pokerze“, wy
konanym w kraju, do Poznania na P. 
W. K.

Po zwiedzeniu Wystawy lotnicy fran
cuscy wrócą do Paryża przez Warszawę.

(w)

Konferencje lotnicze
Warszawa, 29. 8. (Tel. wł.) Wczo

raj powróci! z Berlina naczelnik wy
działu lotnictwa cywilnego pik. Filipo
wicz, który brał udział w rokowaniach 
polsko - niemieckich w sprawie zawar
cia umowy lotniczej pomiędzy Polską a 
Niemcami. Komunikacja lotnicza po
między Warszawą i Berlinem zostanie 
uruchomiona na wiosnę roku przyszłego. 
Strona niemiecka, niezależnie od uru
chomienia linji lotniczej Warszawa — 
Berlin, pragnęłaby dopuszczenia komu
nikacji na szlaku Berlin—Wrocław— 
Łódź.

W pierwszych dniach października 
rb. odbędzie się w Warszawie polsko- 
rumuńska konferencja lotnicza, zada
niem której będzie dążenie do szybkie
go uruchomienia iinij lotniczych Buka
reszt — Lwów — Warszawa oraz Buka
reszt — Lwów — Kraków — Katowice— 
Wiedeń.

Z chwilą zrealizowania tych zamie
rzeń Polska stanie się wielkim węzłem 
europejskiej komunikacji lotniczej, (w)

Manewry floty niemieckiej
Szczecin, 29. 8. (AW.) Wielkie 

jesienne manewry niemieckiej floty 
wojennej na Bałtyku odbędą się w 
czasie od 7—9 września. Manewry od
będą się w pobliżu wybrzeży polskich

Przed manewrami eskadra nie
miecka zawinie do portów Szwecji i 
odwiedzi Kłajpedę, Rygę i Helsingfors.

Mały Herkules. 10-letni chłopiec dźwiga na swych wątłych barkach ol
brzymi wór, napełniony... powietrzem.

Z konferencji mocarstw w Hadze
Rozmowy Zaleskiego z Briandem

Haga. 29 8. (PAT.) W dniu dzisiej
szym delegacje francuska i polska wyda
ły następujący wspólny komunikat:

Ministrowie spraw zagranicznych 
Polski i Francji odbyli szereg rozmów, 
nacechowanych dużą serdecznością a do
tyczących oba państwa. Przyjazne te roz

Prasa berlińska o ewakuacji N adren ji
Berlin. 30. 8. (Tel. wł.) Prasa ber

lińska calostronnicowymi tytułami do
nosi, że z końcem czerwca 1930 r. opuści 
ziemię niemiecką noga ostatniego żoł
nierza francuskiego.

Dzienniki szczegółowo omawiają po
rozumienie. osiągnięte w komisji poli
tycznej. Ewakuacja Nadrenji rozpocz- 
nie się więc 15 września rb. Belgijskie 
i angielskie wojska wysofane zostaną w 
okresie 3 miesięcy. W tym samym cza
sie Francja opróżni drugą strefę okupa
cyjną. Ewakuacja trzeciej strefy przez 
wojska francuskie rozpocznie się na
tychmiast po ratyfikacji planu Younga 
przez Reichstag i zakończona będzie 
najpóźniej po 8 miesiącach. Jako osta
teczny termin ewakuacji ustalony zo
stał dzień 30 czerwca 1930 r.

Briand miał oświadczyć zdecydowa
nie, iż nie zamierza czekać z rozpoczę
ciem ewakuacji do czasu, aż plan Youn-

Powstanie Arabów przeciwko żydom
Dalsze starcia — Zdobycie przez Arabów kolonji żydowskiej 

Kastinie — Wojska angielskie przywracają spokój
Londyn, 29. 8. (AW.) Z Kairu do

noszą, iż zbrojny ruch arabski ogarnia 
całą Małą Azję i należy się spodziewać 
wielkich niespodzianek. Władze angiel
skie bardzo surowo cenzurują wiadomo
ści, nadchodzące z Palestyny. ,

Według ostatnich doniesień z Jerozo
limy, oddział Arabów napadl na pociąg, 
wiozący żolnirezy angielskich do Haiffy.

Lo n d y n. 29 8. (AW.) Z Damaszku 
donoszą, iż Druzowie szczepu Dżebel 
maszerują na Jerozolimę pod hasłem 
obrony meczetu Omara.

Kair. 29 8. (AW.) Z Beyrutbu dono
szą, że do portu wojennego zawinął 
okręt wioski.

Rozeszły się sensacyjne pogłoski, że 
Włosi zamierzają wykorzystać zamiesz-

mowy wykazały ponownie istnienie peł
nego porozumienia w stosunkach pol
sko - francuskich. Powyższe wymiany 
zdań doprowadziły do stwierdzenia moż
liwości realizacji porozumień gospodar
czych i finansowych, mających na celu 
wzmocnienie sił rozwojowych Polski.

ga zostanie ratyfikowany przez wszyst
kie zainteresowane państwa.

Co się tyczy „komisji pojednawczej“, 
osiągnięte porozumienie rstala. że usu
wanie konfliktów pomiędzy Niemcami 
a Francją oraz Niemcami a Belgją, wy
nikających z art. 42 i 43 Traktatu Wer
salskiego. będzie zadaniem komisyj. po
wołanych do życia w układzie iocarneń- 
skim. Oznacza to. że w obecnym stanie 
prawnym nie zajdzie żadna zmiana. Jak 
dotychczas tak i nadal polubowne załat
wianie ewentualnych sporów przez nie
miecko - francuską lub niemiecko - bel
gijską komisje rozjemcze, przewidziane 
w Locarno. nie przesądza prawa państw 
zainteresowanych, a więc i Niemiec do 
zawezwania interwencji Rady Ligi.

Ogółem polityczny rezultat konferen
cji haskiej jest równoznaczny z pelnem 
zwycięstwem oficjalnego stanowiska 
Niemiec. B. Z.

ki palestyńskie dla anty angielskich de- 
monstracyj.

Berlin, 29. 8. (PAT.) „Vossische 
Ztg.“ donosi z Jerozolimy, że w Haifie 
miały wczoraj miejsce ponowne starcia 
pomiędzy Arabami i oddziałami wojsk 
brytyjskich, przyczem 30 Arabów zosta
ło zabitych a wielka ilość ranionych. Ko
menda wojsk angielskich zarządziła stan 
oblężenia. Bandy Arabów plądrują opu
szczone przez Żydów wsie i kolonje.

Dziennik stwierdza, że wśród poszko
dowanych znajdują się liczni obywatele 
niemieccy.

Berlin. 29. 8. (PAT.) „Beri Tage- 
blatt“ w depeszy swego korespondenta

(Ciąg dalszy na stronie 2-giejj

Kredyty dla rolnictwa
Warszawa 29 8 (Tel wl.) Akcja 

udzielania kredytów rolnictwu pod reje
strowy zastaw zbóż prowadzona będzie 
w t.ym roku przez Państwowy Bank Rol
ny i Bank Polski.

Bank Rolny dysponuje kwotą 4 milj. 
zt przeważnie dla drobnej własności rol
nej. Bank Polski wyasygnował do dnia 
dzisiejszego 22 milj. zł z ogólnej sumy, 
przeznaczonych na ten cel 30 milj zł. 
Kwota ta została przekazana przez Bank 
Polski bankom prywatnym którym po? 
wierzono prowadzenie stałej akcji kre
dytowej.

Sprawy obywatelstwa
polskiego i likwidacji

B e r 1 i n. 30. 8. (Tel wl.) Od dłuższe
go czasu toczą się w Paryżu polsko nie
mieckie rokowania, których przedmio
tem jest rozpatrzenie 600 wypadków, w 
których rząd polski odmówił prawa do 
obywatelstwa polskiego właścicielom 
ziemskim Niemcom i zarządził likwi
dację ich własności.

„Vossische Ztg“ donosi, że w roko
waniach tych osiągnięty został częścio
wy rezultat. W 150 spornych wypad
kach rząd polski uzna) prawo wywła
szczonych Niemców do obywatelstwa 
polskiego i odszkodowania aż do chwili 
zwrotu zlikwidowanej własności.

W dalszych 60 wypadkach osiągnięte 
zostało załatwienie kompromisowe

W sprawie pozostałych wypadków 
przerwane chwilowo rokowania podjęta 
zostaną w tych dniach w Genewie B Z.

Wrażenia z Londynu
ni.

Londyńskie muzea
(Od własnego korespondenta).

Londyn, w sierpniu.
British Museum na Great Russel 

Street jest największem muzeum świata. 
Ogromny ten gmach, posiadający z fron
tu długą kolumnadę w stylu jońskim, 
wybudowali w latach 1823 do 47 bracia 
Smirke. Samo muzeum było założone 
już dawniej na podstawie ustawy kon
stytucyjnej z roku 1763. Według tej u- 
stawy stara księgarnia Library John 
Cot ton została połączona ze starem i zbio
rami Earla of Oxford oraz Sw H. Sloa- 
ne‘a i wszystko to otwarto dla szerokie
go ogółu jako British Museum. Wcho
dząc poraź pierwszy do tego olbrzymie
go przybytku kultury, należy sobie zgó- 
ry powiedzieć, że wszystkiego nie jest 
się wstanie zobaczyć. Tak kolosalnych 
rozmiarów jest British Museum Posia
da ono następujące główne działy: Dział 
druków (różne stare pisma i księgi), ma
nuskryptów, orientalnych druków i ma
nuskryptów, artystycznych druków i ry
sunków, egipskich i assyryjskich staro
żytności. greckich i rzymskich starożyt
ności, zbiorów ze średniowiecza, cerami
ki i zbiorów etnograficznych oraz mo
net i metali.

I cóż się widzi w British Museum? 
Wspaniale posągi z czasów rzymskich, 
greckich, asyryjskich i egipskich; stare 
księgi i pisma nawet z 10-go wieku. 
Prześliczne biżuterje i ozdoby starożyt
ne. bardzo stare wazy, pochodzące z 3Ó00 
r przed nar Chrystusa i z lat później
szych, autentyczne mumje egipskie oraz 
szczątki irrobowców. chronologicznie u- 
fożone ozdoby, przedmioty użytku i broń 
z Europy. Azji. Ameryki, Australji i 
Afryki. Poszczególnych sal jest tak wie
le i są one tak wielkie, że trzeba kilka 
godzin, aby je tylko przejść, przelotnie 
przyglądając się wszystkiemu. Całość 
świadczy o niezmiernej potędze i bogac
twie Imperium Brytyjskiego, gdyż tylko 
państwo, posiadające niezmiernie liczne 
kolonje. mogło się zdobyć na tak wspa-

* male muzeum.
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Osobną część British Museum two
rzy muzeum historji naturalnej — Natu
ral Hiätory Museum — na Cromwell Rd. 
Kensington; w którem znajdują się bar
dzo liczne okazy świata zwierzęcego, po
cząwszy od najdrobniejszych robaków 1 
owadów a skończywszy na największych 
zwierzętach, jak również rośliny i ka
mienie. Widziałem tam wypchane lwy. 
tygrysy, słonie, niedźwiedzie, wielbłądy 
itd^ wyglądające jak żywe.

Cromwell Rcl. Kensington jest ulicą 
na której znajduje się obok siebie bar
dzo wiele muzeów, mianowicie: prze 
pyszne Viktoria Adalbert Museum, In
dia Museum, Imperial War Museum 
oraz Science Museum. Viktoria Adal
bert Muséum, znane przedtem pod na
zwą South Kensington Museum, rów
nież należy do największych i najcie
kawszych muzeów świata. ' Części jego 
tworzą India i Bethnal Green Museum. 
Viktoria Adalbert Museum posiada po
dobne główne działy jak British Mu
seum a oprócz tego składa się z kilku 
zbiorów prywatnych. W muzeach tych 
widzi się tak wspaniale zabytki, że for
malnie dech w piersiach człowiekowi za
miera; w każdej sali przemawia tam 
wszechpotężnie kultura wieków całej 
kuli ziemskiej Oglądałem tam auten- 
tyczne drzwi frontowe z pałacu księcia 
włoskiego Urbino. pochodzące z 15-go 
wieku, autentyczne ołtarze z 15-go wie
ku. siedem słynnych obrazów Raffaela z 
1515 roku, które były przeznaczone jako 
wzory na geb.eliny dla papieża Leona X., 
oraz inne bezcenne przedmioty. Wszyst
kich nie podobna wymieniać w ramach 
szczupłego artykułu.

India Museum jest specjalnie poświę
cone sztuce i architekturze Indyj, Ceylo- 
nu, Afganistanu, Tybetu. Burmy i Sia- 
mu. Znajduje się tam prześlicznie wy
konany z kości słoniowej ogromny mo
del starożytnej świątyni indyjskiej i 
miasta Lahore.

Imperial War Museum jest nowo
czesne, założone w 1917 roku, ku upa
miętnieniu udziału Anglji w wojnie 
światowej. Mieszczą się w ni.em zbiory 
obrazów, rysunków i szkiców z tej woj
ny, wszelkie rodzaje broni, wielkie ar
maty, tanki,_ sztandary i kunsztowne 
modele placów boju, sto Tysięcy najroz
maitszych fotografij oraz bibljoteka. 
Wszystko to jest bardzo ciekawe dla 
tych, którzy przeżywali tę wielką wojnę.

Science Museum reprezentuje techni
kę, matematykę, fizykę, chemję i astro- 
nomję oraz bibljotekę ze 190 000 tomów 
z tych dziedzin, słowem wszystkie zdo
bycze ludzkości na polu techniki i loko
mocji, jak precyzyjne modele balonów, 
aeroplanów, różnych maszyn parowych, 
lokomotyw,, pomp, elektrycznych urzą- 
rzeń, okrętów, przyrządów optycznych, 
astronomicznych i fotograficznych.

Kto jest miłośnikiem pięknych mu
zeów, niech przedewszystkiem jedzie do 
Londynu. Dla zachęty dodać mogę, że 
wstęp do muzeów londyńskich jest bez
płatny. ,T an Ja b ł k o w s k i.

Echa katastrofy pod Buir
Berlin, 29. 8. (PAT.) Biuro Wolffa 

donosi z Kołonji że żona estońskiego 
oficera sztabu generalnego, która została 
ciężko zraniona w czasie katastrofy po
ciągu pospiesznego Paryż — Warszawa, 
zmarła w dniu dzisiejszym. W ten spo
sób ilość ofiar wynosi obecnie 15. Zwłoki 
nieznanej kobiety zostały zidentyfiko
wane. Chodzi tu o Dunkę Hanse z Ko
penhagi. Według informacji dyrekcji 
kolei Rzeszy, stan rannych wykazuje 
znaczną poprawę.

Zwłoki obywateli polskich Griinstei- 
na i Lewkowa zostały przewiezione do 
Warszawy.

Powstanie Arabów przeciwko żydom
(Ciąg dalszy ze strony ł-szej.)

donosi z Jerozolimy, że po 2-dniowem 
oblężeniu Arabowie zdobyli żydowską 
kolonję Kastinie. natomiast koloniści ży
dowscy odparli ataki na szereg innych 
miejscowości.

Rzym, 29. 8. (PAT.) Wiadomości z 
Jerozolimy, otrzymane w Watykanie, 
potwierdzają, że marsz Arabów ' został 
na razie powstrzymany, jednakże wła
dze przygotowane są na wszelkie ewen
tualności.

Papież przyjął grupę pielgrzymów, 
która w dniu jutrzejszym miała odpły
nąć do Palestyny. Jest jednak rzeczą pe
wną, że grupa ta obecnie nie wyjedzie.

W i e d e ń. 29. 8. (PAT.) Według do
niesień dzieników z Jerozolimy, sytua
cję oceniają tam nieco spokojniej. W 
Jerozolimie i Haiffie skoncentrowano od 
działy wojsk angielskich w liczbie 4000 
żołnierzy.

Demonstracje żydowskie w
Londyn, 29. 8. (PAT.) W londyń

skiej dzielnicy Eastern odbyła się mani
festacja Żydów, mająca na celu zaprote
stowanie przeciwko zajściom w Pale
stynie. W manifestacji brało udział 2000 
osób.

Wiedeń. 29 8. (PAT.) Według do
niesienia z Nowego Jorku organizacja 
Żydów-sjonistów w Ameryce doniosła 
ambasadorowi angielskiemu w Wa
szyngtonie. że 10.000 wyszkolonych w 
wojnie światowej Żydów amerykańskich 
oświadczyło gotowość natychmiastowego 
odjazdu do Palestyny celem współdziała
nia w stłumieniu powstania arabskiego

W operze w Nowym Jorku odbyła 
® pin ja angielska wobec

Londyn, 29. 8. (PAT.) Wiadomo
ści z Palestyny wywołały w szerokich 
kołach angielskich wyraźne\ niezadowo
lenie z administracji brytyjskiej w Jero
zolimie. Ogólnie zarzucają jej opiesza
łość i bezradność w zażegnaniu konflik-' 
tu. Niektóre dzienniki wprost podkre
ślają, że o iłe administracja brytyjska 
nie jest w stanie zapewnić bezpieczeń
stwa, to jakiż ma być cel mandatu bry
tyjskiego w Palestynie. Z rozmaitych 
stron wysuwane są .żądania ścisłego

£ opery
Pożegnalny występ p. Zaleskiego
Gorącemi owacjami, stosami kwiatów 

i entuzjazmem, będącym wyrazem u- 
znania za pracę w naszej Operze, żegna
ła wczoraj publiczność i cały zespół ope
rowy p. Zaleskiego, który po dwuletniej 
u nas pracy opuszcza Poznań. Na poże
gnalny występ wybrał ten wysokiej mia
ry artysta partję Tonią w Pajacach, 
stwarzając kreacją swą nastrój wysokie
go napięcia dramatycznego, który udzie
lił się wszystkim wspólwykonawcom i 
przejął do głębi widownię Na przykła
dzie ogranych na wszystkie boki i osłu
chanych „Pajaców“ stwierdzić można 
było wybitną siłę sugestywną tego arty
sty i przekonać się o wpływie, jaki wy
wiera na otoczenie jednostka autoryta
tywna. obdarzona talentem twórczym i 
wysoką kulturą. Obecność podobnych 
sił w teatrze wpływa bardzo dodatnio na 
cały zespół, stwarza bowiem poważną 
atmosferę pracy, zmusza wszystkich do 
maximum wysiłków, nadając, jednem 
słowem całej instytucji cech powagi, 
rzetelności i autorytetu, tak niezbędnego 
do wydatnego oddziaływania naze- 
wnątrz. Szczerze żałować należy, że i 
Opera nasza z odejściem p. Zaleskiego 
traci doświadczonego i z wysoką kultu-

Niebezpieczeństwo ogólnego powsta
nia jest w zasadzie zażegnane.

Londyn. 29 8. (PAT.) W ub. wto
rek w południe w Jerozolimie przed sie
dzibą wielkiego Muftiego zebra! się tłum 
Arabów z żądaniem wydania broni. De
legatów arabskich przyjął przedstawiciel 
miejscowej administracji, zapewniając 
ich, że w gmachu Muftiego broni niema 
i że władze nie wydawały broni ludno
ści żydowskiej. To oświadczenie wpły
nęło na Arabów uspokajająco.

Do dn. 28 bm. straty z powodu zajść 
wynosiły 52 zabitych muzułmanów. 4 
chrześcjan i 96 Żydów W szpitalach po- 
zostaje 103 muzułmanów, 9 chrześcjan 
i t5t Żydów.

Jerozolima. 29. 8. (Radjo.) Obec
ność wojsk angielskich w Palestynie do 
prowadziła szybko do spokoju. We 
wszystkich miastach, gdzie znajduje się 
wojsko, panuje zupełny spokój.

Londynie, V. </orko i Lwowie
się wczoraj wielka manifestacja prote 
stacyjna Żydów przeciwko zajściom w 
Palestynie.

Lwów 29. 8. (PAT.) Wczoraj o go
dzinie 18 w dzielnicy żydowskiej Lwo
wa zgromadziły się grupy Żydów i wy
ruszyły pochodem w kierunku wicekon- 
sulatu angielskiego przy ul. Asnyka. Po
licja zagrodziła drogę demonstrantom i 
wezwała ich do rozejścia się. Demon
stranci wezwama nie usłuchali, wobec 
czego, jak również wobec wmieszania 
sie do manifestacji elementów podejrza
nych. policja zmuszona była demon
strantów rozproszyć, przyczem szereg 
osób zostało poturbowanych.

wypadków w Palestynie
śledztwa i stosownych zmian w admini
stracji Palestyny.

Ze strony żydowskiej żądana jest 
zmiana na stanowisku wys. komisarza 
w tym kierunku, aby wysokim komisa
rzem został mianowany Żyd. W przy
szłym tygodniu egzekutywa sjonistycz- 
na ma złożyć rządowi obszerny memo- 
rjał z wyszczególnieniem koniecznych 
z punktu widzenia żydowskiego zmian 
personalnych w administracji brytyj
skiej w Palestynie.

rą artystyczną pedagoga - reżysera, co 
jest szczególnie dotkliwem ze względu 
na obecność w zespole szeregu młodych, 
niewyrobionych sił, dla których dobre 
wzory są zawsze najlepsza szkołą.

S t. W i e c h o w i c z.

Międzyn. wystawa 
turysty czno-komuni kacy'na 

w Poznaniu
Dowiadujemy się, że Poznań, chcąc 

wykorzystać tereny i gmachy, przygo
towane na P. W. K., zamierza urzą 
dzić w roku przyszłym międzynaro
dową wystawę komunikacyjno - tury
styczną. Szczegóły tego projektu na- 
razie trzymane są w tajemnicy; wia
domo tylko, że powstał już komitet, 
który pracuje intensywnie i czyni sta
rania, aby wspomniany projekt wszedł 
na tory realne.

Wystawa trwałaby przez lipiec i 
sierpień i objęłaby wszystkie tereny 
wystawowe. Będzie ona bardzo cie
kawa, gdyż m. in. projektuje się urzą
dzenie działu uzdrowisk oraz etnogra
ficznego z uwzględnieniem zwycza
jów, strojów i różnych stylów w bu
downictwie. Dalej powstaną specjal
ne wioski, jak np. góralska, które

przedstawią życie i pracę ludności 
różnych okolic Polski. Na osobnych 
terenach będziemy mieli możność o- 
glądania ostatnich zdobyczy na polu 
komunikacji, jak różnego typu loko
motyw, wagonów, motorówek itd. p0. 
zatem niemałą przestrzeń zajma 
tramwaje, samochody, żegluga rzecz
na i morska. Ciekawie też przedsta
wiać się będzie dział aeronautyczny 
dział z dziedziny turystyczno-komunb 
kacyjnej. Będzie też urządzony pokaz 
budowy wzorowych dróg.

Komitet organizacyjny przeprowa
dza obecnie pertraktacje na terenie 
międzynarodowym, (z.)

Rabusie w roli urzędników
kryminalnych

Do mieszkania Michaliny Rogaczo- 
wej przy ul Niskiej 32 na Jeżycach 
przybyło wczoraj przed południem 
trzech osobników, którzy wylegitymo
wali się jako urzędnicy kryminalni, ma
jący polecenie przeprowadzenia rewizji 
domowej celem odnalezienia rzekomo 
kradzionego towaru. Chociaż zachowa
nie się przybyłych budziło pewne wąt
pliwości. Rogaczowa pod wpływem bar
dzo wymownych argumentów zgodziła 
się na „rewizję“. W rezultacie szczegó
łowych poszukiwań „agenci kryminal
ni“ zabrali jako podejrzany towar gar
derobę i inne przedmioty, wartości około 
1700 złotych a wobec sprzeciwu poszko
dowanej oświadczyli, że po odbiór rze
komo kradzionych przedmiotów może 
się zgłosić w wydziale śledczym policji 
kryminalnej przy pl Wolności.

Niebawem wyjaśniło się, że Roga- 
czowa padta ofiarą złodziei. Wszczęto 
natychmiastowe dochodzenia, przyczem 
policja w-padta już na ślad rzekomych 
agentów', którzy są zawodowymi krymi
nalistami. (k)

Napad nożowca
Wczorajszej nocy został napadnię

ty na Przecznicy przez nieznanego 
osobnika kupiec Symcha Krueger z 
Warszawy.

Krueger został raniony nożem w 
czoło nad lewem okiem.

Przyczyna napadu nie jest dotych
czas wyjaśniona. Opryszka, który 
zbiegł w stronę cmentarza, poszukuje 
policja, (j. j.)

Wypadek motocyklu 
pocztowego

Na ul. Bukowskiej w pobliżu cmen
tarza świętomarcińskiego zdarzył się 
wczoraj o godz 3,45 popołudniu nie
szczęśliwy wypadek.

Jadąey ze znaczną szybkością mo
tocykl pocztowy, kierowany przez szo
fera, 32-)etniego Jana Jankowskiego, 
zamieszkałego przy ul. Strzeleckiej 31, 
wpad! na zaprzęg konny, wskutek cze
go motocykl wywrócił się a Jankow
ski upadł na kamienie, tracąc przy
tomność.

Rana szofera okazała się na szczę
ście niezbyt groźną i Jankowski po 
opatrzeniu przez lekarza pogotowia 
został odwieziony do domu.

Przy tej sposobności należy zazna
czyć, że jedną z plag Poznania są zbyt 
szybko jeżdżące motocykle pocztowe.

______  (j. j-)

Stan pogody
Przewidywany przebieg stanu po

gody na dzień dzisiejszy:
Dość pogodnie, lub pogodnie; jedy

nie na północy przejściowy wzrost za
chmurzenia i możliwe deszcze. Cie
pło. Słabe wiatry miejscowe.

MIECZYSŁAW JAROSŁAWSKIAndrzej Soplica
POWIEŚĆ 
(Ciąg dalszy.)

6)
— Co Skiba? — zwrócił się do nie

go Baworowicz — strach cię obleciał? 
Skiba dał Baworowiczowi znak mil
czenia.

— Widzi mi się, że ten kapitan — 
wskazał łbem na mostek kapitański — 
coś zabardzo na mnie ślepia ustawił... 
Czy aby? Ale jakby co, dam nura pod 
podkład, to mnie i djabel nie znaj
dzie... Już wiem ja, gdzie się ukryć. 
Wiozą oni kilkadziesiąt skrzyń szam
pańskiego... Ja to już węszę, że bez cła 
się obejdzie... co, panie kapitanie? — 
Jakby co, to i ja też... Znamy się!... — 
rzucił wyzywająco łbem, aż jasna czu
pryna wyzierająca z pod granatowego 
beretu spadła mu na płowe oczy.

Soplica nie odrywaj wzroku od ka

pitańskiego mostu. Uważający na 
wszystko Baworowicz śledził go przez 
dłuższą chwilę uporczywie.

— Niczem djablica, tak patrzy na 
pana — cisnął wreszcie przez zaciśnię
te zęby i wyciągnął z kieszeni szero
kich portek nowy kawałek gumy do 
żucia.

Pozbawione promieni słonecznych 
kształty ziemi zniknęły szybko z przed 
oczu. Nie widać było już fal morskich, 
a dalsze przedmioty na statku rozpły
wały się w mroku, mrok ten zgęszcza- 
jąc jeszcze bardziej.

Z górnego pokładu dochodził roz
kołysany gowor ludzki, chwilami do
latywały głośniejsze słowa i porywa
ne szumem kipiącej pod śrubą fali po
zostawały na strudze białej piany, co
raz dalej i dalej poza spokojnie mkną
cym na południowy wschód parowcem 
Ginęły już w czarnym dymie kominy, 
maszty pościnał mrok, zamazał reje, 
twarz sternika zginęła za czarną pła
szczyzną szyby — jeno na białym tle 
kapitańskiej budki majaczyły dwie

sylwetki: mężczyzny i kobiety. Twa
rzy ich nie można już było rozpoznać.

— Myśli pan, że ona tu patrzy? — 
w roztargnieniu spytał Soplica, nawią
zując do rzuconej przez Baworowicza 
cierpkiej uwagi.

Ponury marynarz nie odpowiedział 
na pytanie. Wogóle nie lubił odpowia
dać nigdy. Swoje miał myśli i swoje 
narzucał, jeżeli już wogóle zaszczycił 
kogoś rozmową.

— Już jej się nudzi bez pana... Ot, 
też pan miał leźć komu w łapy!

Soplica mimo uszu puścił niedeli
katną uwagę, uśmiechnął się i spytał:

— Nie podoba się panu?
Baworowic^ mruczał po swojemu, 

nie przestając obserwować efektownej 
sylwetki kobiecej. \

— Leb dałbym za to, że djabeł jei 
tak włosy wyzłocił, żebyś pan nie po
znał, że od niego pochodzi. Czego ona 
może chcieć od pana? Bo taka węszy S 

/nie tylko złoto.
Soplica roześmiał się całą szeroko- j

ścią swych białych zębów i aż zatoczył 
się w tył.

— Czy nie przemawia przez pana 
zazdrość ?

Tego było dość Baworowiczowi. So
plica dotknął go w ukrywane miejsce.

— Zazdrość? — żachnął i splunął 
z oburzeniem.

I jakby sam już w to oburzenie u- 
wierzyt, zagadał chełpliwie, z pogardą.

— Małom ja takich czarownic już 
spotkał w życiu? Każdej dałem radę... 
Jedno słowo — Baworowicz — więcej 
znaczyło na ich rynku, niż jakby się 
czort o ich urodę nagle upomniał. Nie 
jedna myślała, jakby mi się wymig- 
nąć, alem...

Naraz ktoś z tych dwojga na most
ku zapalił zapałkę. Soplica podniósł 
lornetkę do oczu, Baworowicz przy- 
marł na chwilę Wpatrzył się jak ogie- 
niek migał, a potem jak żar papierosa 
kontrastowo oświetlił twarz kobiety. 
Fo chwili swym niedźwiedzim pomru
kiem ciągnął dalej:

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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KURJER WYSTAWOWY
informator

UROCZYSTOŚCI ZJAZDY WYCIECZKI 
w dniu 33 września

16,15 wycieczka parlamentarzystów fran 
cuskich opuszcza Poznań.

KALENDARZYK
31 sierpnia otwarcie wystawy ogrodni

czej, ognie sztuczne
1 września otwarcie zjazdu inżynierów 

kolejowych, kongres międzynar. ochro
ny żubra, gymkhana samochodowa na 
arenie P. W. K.

2 września przyjazd oficjalnej wycieczki
bułgarskiej.

CENY
Wstęp na Wystawę

bilet jednorazowy — 4 zi. rodziny z conaj 
mniej 5 osób ¡wykaz osobisty; od osoby —
2 zl. studenci i żołnierze — 2 zt. wyciecz 
ki szkolne ponad 5n osób od osoby — 1 zl 
dzieci poniżej 14 lat w tow rodziców —
1 zt. bilet tygodniowy — 15 zt bilet rnie 
sięczny <z fotografią) — 20 zt. bilet stały 
(z fot.) 25 zt. wystawa sztuki ¡osobno) —
1 zt, wystawa łowiecka losobnoi — 1 zl 
wycieczki zwyczajne od osoby — 2 zl. pal 
miarnia (osobno) dorośli — 1 zl. dzieci 50 
gr — Bilety stale upoważniają do wolne 
go wstępu na wystawę sztuki wystawę 
łowiecką i do palrniarni — (>d endziny 1» 
cala P. W K. — 50 gr, w niedziele i świę 
ta 1 zl. dzieci 50 gr

WYSTAWA OTWARTA CODZIENNIE
od godziny 9—23 Pawilony zamyka się 
o godz 19 Część terenu zachodniego i 
„Wesołe miasteczko' do godz 4 rano. — 
Kasy przy ul Wyspiańskiego zamyka sie 
o godzinie 1.

PRZEWODNICY
Wlkp. Związek Popierania Turystyki, ul 
Bukowska 1-3 (tel. 79-48) dostarcza prze
wodników i ulgowe bilety; opiekuje się 
wycieczkami.
„Studenckie koło do przyjmowania wy 
cieczek“. gmach P. K O.. Bukowska I 
(8—21). — Centralne biuro wykwalifiko 
wanych przewodników (obce języki) Pa 
wilon 20. obstugi publ. tel 7333; na tere 
nach roin pawilon 51. tel 72-33.

BILETY KOLEJOWE
Polskie biuro podróży ,orbis". — Pawi 
lon Min Komunikacji tel 71 93.

Kwatery prywatne
I klasa jedno łóżko — 12 zt dwa łóżk->

- 16 zt; II kl 10 i 14 zl; 111 kl. 8 i 11 zl. 
IV kl 6 i 8 zl.

W razie pobytu lokatora przez jedną 
dobę, ceny podwyższa się o 50% Rabaty 
przy pobycie lokatora ponad 3 dobv lu% 
ponad 7 dób 2o%. ponad 14 dób 30%, po
nad 6 tygodni 40%.

WIDOWISKA I KONCERTY 
Teatr Wielki: „Polska krew“, godz. 20. 
Teatr Polski; „Maman do wzięcia”, go

dzina 20.
Teatr Nowy: „Kto kogo...?, godz. 20.
Teatr Rewja na P W K (Śniadeckich 12

godz 19.15 „Kulig”:
godz 22,15 „Jazda na Wystawę“.

POTRZEBNE ADRESY 
Adresy gości P. W K.: Administracja

„Kurjera Pozn.“, św. Marcin 70. tel 
14-76.

Automobilklub Wlkp. Kantaka 1 teł 33 39 
Biuro Kwaterunkowe. Dworzec zachodni

ul marszałka Focha, tel. 77 50 
Biuro rzeczy zgubionych i znalezionych

na P W K.. ul. marszałka Focha 42 
tel 72 30

Dyrekcja PWK Grunwaldzka 22 tel 71-71,. 
Biuro potwierdzeń zniżek kolejowych

naw 20. tel 72 31
Informacja na P W K paw 20 tel 72-31 
Przechowalnia dzieci na P. W K_ pawi

lon 34 (9—19*
Wielkopolski Związek Popierania Tury 

styki, ul Bukowska 3. tel 79 48

Adresy gości P. W. K.
Ameslort:

Vos J., „Continental“.
Anglja:

Briscilla Chark, „Wiktorja“.
Austria:

Dr. Laschtowiczka Karol, „Polonia“. 
Ślęzak Fritz, „Polonia“.

Barnitz:
Gäde Hans, „Continental“.

Berlin:
Dämetrigcn Theophil, „Monopol“.
Dr. Kwiatek, „Monopol“.
Morris Margarete, „Monopol“. 
Sandomirsky Grzegorz, „Bazar“.
Sichel Bertha, „Monopol“. 
Winkelmann Pawel, „Bazar“.

Biała:
Linnert P„ „Monopol“.

Białystok:
Grabowski, „Britania“.

Bieisko:
Meklo Jan z rodziną, „Continental“. 
Rosenberg, „Britania“.
Rusin Ludwik. „Bazar“.
Vogt Bruno, „Continental“.

Brno:
Stejskal Władysław, „Britania“)

BruC’kôw:
Ks. Ksciuszyk Ludwik, „Continental“.

„Nowa Polska i je; gospodarstwo“
Opinja prasy s&ivaj carskie j o P. W. K.

Szwajcarska „Zürcher Volkszeitung“ 
zamieszcza w jednym z ostatnich swoich 
numerów obszerny opis przechadzki po 
P. W. K. Na wstępie wspomina o trud
nościach, z jakiemi miała Polska do wal
czenia w pierwszym okresie swojej nie
podległości, zaznaczając, że wspólny 
wysiłek rządu i wszystkich kół społe
czeństwa stworzył dzieło, któregoby się 
nie powstydziło największe państwo 
„Z. V.“ podnosi przy tej okazji również 
wielkie zasługi Polski dla całej kultury 
europejskiej, kiedy krwią swą obroniła 
Europę przed zalewem bolszewickim.

W dalszym ciągu obszernego, dwu
tomowego artykułu podaje ,,Z. V.“ dłuż
szy opis poszczególnych działów P. W. 
K., ciągle podnosząc imponujący wygląd 
zewnętrzny, doskonalą organizację i ład 
panujący na wystawie. Na pierwszem 
miejscu stawia pismo wystawę rolniczą, 
którą uważa za jedną z największych.

P. W. K. jako lekcja poglądowa 
dla Niemców

Jak wybitne znaczenie posiada Powsz. 
Wystawa Krajowa, jako lekcja poglądo
wa obecnego stanu gospodarczego Pol
ski i jej możliwości rozwojowych, 
świadczy artykuł, zamieszczony w „Ber
liner Tageblacie“ z dn. 26 sierpnia, a 
nadesłany redakcji tego pisma z „kół go
spodarczych Górnego Śląska“.

Autor stwierdza najpierw, że w 
Niemczech panuje głęboko zakorzenio
ne, a mylne przekonanie, jakoby Polsce 
brakowało warunków do podniesienia 
się gospodarczego — i jakoby była ona 
krajem par excellence agrarnym, tem 
samem więc naturalnym rynkiem zby
tu dla przemysłu niemieckiego. Tym
czasem ani ów sceptycyzm co do stosun
ków polskich, ani optymizm na punkcie 
rzekomśj' niezbędności przemysłu nie
mieckiego dla Polski, nie jest uzasadnio
ny. Wystawa poznańska — stwierdza 
pismo — dała jasny obraz, w jakim stop
niu Polsce udaje się już samej pdkry- 
wać własne zapotrzebowanie wyrobów 
przemysłowych.

Omawiając następnie rozwój przemy
słu polskiego, autor stwierdza, że Pol
ska z państwa przeważnie agrarnego 
stała się państwem z silnemi tendencja
mi przemysłowemi. To też dążeniem 
przemysłu niemieckiego powinno być 
ograniczenie dalszego rozwoju tych ten- 
dencyj. Dotychczas jednak — jak stwier
dza autor artykułu — nie udało się za
wrzeć odpowiedniego porozumienia z 
Polską. Ze nie było to z korzyścią dla 
przemysłu niemieckiego, tego wymow
nym dowodem jest wystawa poznańska.

Trudno będzie Niemcom —• pisze da
lej autor — odzyskać to, co raz utracili. 
Jednak Polska w swym rozwoju prze
mysłowym nastręcza możliwości, dzięki 
którym opłacać się będzie import towa
rów i kapitałów do tego kraju. Niemcy 
nie powinny przeoczyć tej sposobności i 
powinny unikać w rokowaniach z Pol
ską wszystkiego, co nie ma związku z in
teresem. Chodzi tu przedewszystkiem o

Bruksela:
Hr. Mycielska Helena, „Bazar“.

Brzowa:
Trzęsiak Jan, „Róyal“.
Trzęsiak Joanna, „Royal“.

Budapeszt:
Lepur H„ „Britania“.

Bukareszt:
Forkas R., „Continental“.

Chicago:
Pasiecznik M , „Continental“. 
Rożenik Józef, „Polonia“.

Chodorów:
Piotrowski Adam z żoną, „Bazar“. 

Częstochowa:
Joczek Karol, „Polonia“.

Dębno:
Chrząszcz Jakób, „Polonia.“.

Drezno:
Sluka, „Francuski".

Dziekanowo:
Blótniecki, „Francuski“.
Pasek, „Francuski“.

Gdańsk:
Hejdaż, „Wiktorja“

Gdynia:
Wsuda, „Britania“,

Kalisz:
Ratafia, „Britania“.

Katowice:
Jehtys, „Francuski“.

dotąd na świecie zorganizowanych. Wie
le uwagi poświęca również działom po
krewnym, a więc cukrownictwu, piwo- 
warstwu etc. Zdumienie ogarnia zwie
dzającego — zdaniem „Z. V.“ — na wi
dok eksponatów ciężkiego przemysłu, 
produktów godnych najstarszego, prze
mysłowego kraju Przy okazji opisu Wy
stawy przemysłu naftowego, wspomina 
pistno o fakcie, że Polska jest pionierem 
europejskiego przemysłu naftowego, że 
polscy inżynierowie dali mu początek, j 
Przechodząc szczegółowo każdy dział 
wystawy i nie tając zachwytu i uznania, 
kończy „Z. V.“ swój artykuł ogólnym 
obrazem współczesnej Polski, stwierdza 
zadziwiający rozwój stolicy, Poznania, 
a przedewszystkiem Gdyni, na koniec 
zaś zachęca do zwiedzania Polski, przed
stawiając jej niebywale walory tury
styczne.

unikanie obrazy i pogardy, uczuć, które 
istnieją zawsze między sąsiadującemi 
narodami, a które były szczególnie pod
sycane między Polską a Niemcami przez 
politykę przedwojenną.

Tyle autor artykułu w „Berliner Ta- 
gebiacie“. Głos jego bądź co bądź jest 
bardzo charakterystyczny.

Wisy ta
angielskiego publicysty
W dniu wczorajszym zwiedzał wy

stawę i majątek Kopaszewo p. Mieczy
sława Chłapowskiego znany publicy
sta angielski p. Robert Maehray.

Niemcy na wystawie
Konsulat Generalny R. P. w Berli

nie informuje, iż począwszy od dnia 
16 maja do dnia 17 sierpnia b. r. udzie
lił ogółem 60-38 bezpłatnych wiz na P. 
W. K. w Poznaniu.

Wycieczka z Holandji
Dnia 4 września przyjeżdża do Po

znania na dwudniowy pobyt celem 
zwiedzenia P. W. K. oficjalna wyciecz
ka holenderska pod przewodnictwem 
attache handlowego poselstwa polskie
go w Brukseli oraz konsula polskiego 
w Amsterdamie.

Wywiad z dyrektorem 
banku z Bazylei

Pan W. Pahud. jeden z najwybitniej
szych finansistów szwajcarskich, na
czelny dyrektor Banku Handlowego w 
Bazylei, udzielił przedstawicielowi PAT. 
następującego wywiadu:

— Jakie wrażenie wyniósł p. Dyrek
tor z pobytu swojego na PWK.?

— Wystawa poznańska, odpowiedział
ni

Sławiński Ludwik z żoną, „Polonia“. 
Kielbasinek:

Ornas z żoną, „Wiktorja“
Kleczew p. Słupca:

Malinowski Zenon. „Royal“.
Kolbuszowo:

Dr. Goed Józef z żoną, „Polonia“.
Kraków:

Dr. Bastymowski Stefan z matką i siostrą, 
„Polonia,“.

Bekner Teofil, „Wiktorja“.
Sewalski Antoni z rodziną, „Bazar“.
Wołowski z żoną, „Britania“.
Walter Zygmunt, „Polunia“.

Kruszwica:
Bykowski, „Wiktorja“.

Londyn:
Collnigridge Alan, „Wiktorja“.
Eńsor Fredrika, „Bazar“.
Halbach Dorothy, „Bazar“.
Nancy Samuel, „Wiktorja“.
Margary Skary, „Wiktorja“.
Styler Louisa, „Bazar“.

Lublin:
Masłowski Franciszek, „Polonia“.
Dr. Kózuchowski, „Polonia“.

Lwów:
Heschel z żóną, „Francuski“.

! Jaruszkiewicz Włodzimierz, „Britania“.
■ Korejska Mar ja, „Polonia“.
i Matśtiićhiro iakayahagi, „Bazar“,

uprzejmie p. W. Pahud, pozostawia wra
żenie doskonale. Nietylko dla mnie. ale 
dla wszystkich uczestników wycieczki 
P. W. K. była prawdziwą niespodzian
ką. Zdumiała nas energja, z jaką naród 
polski w krótkim csasie potrafił zorga
nizować Wystawę, dającą tak pełny wy
ra’’. sytuacji, w jakiej obecnie znajduje 
się Polska'. Daje ona przedewszystkiem 
wyraz rozwoju gospodarczego kraju, 
który w okresie pierwszych 10 lat swej 
egzystencji niepodległej wykazał potęż
ną wolę narodu do rozbudowy swego ży
cia gospodarczego i do tego stanowiska, 
wśród innych narodów, które mu się 
bezwzględnie należy. _

Zauważyć muszę niezwykłą szybkość, 
z jaką naród 30-miljonowy potrafił wy
równać i zatrzeć różnice} które bezwąt- 
pienia musialy pozostawić ślady w jego 
psychice, spowodowane 150-letnią nie
wolą w trzech zaborach, przechodząc 
długie lata przez rozmaite systemy 
oświatowe i żyjąc w odmiennych wa
runkach politycznych i gospodarczych. 
Wyrazem tego zjednoczenia narodu, je
go siły twórczej jest właśnie wystawa 
poznańska.

— Pan Dyrektor również odwiedził 
Gdynię?

— Uważam, iż budowa portu Gdyni 
przedewszystkiem z punktu widzenia 
gospodarczego jest ideą słuszną i zdro
wą. Gdynia przynosi już dzisiaj Polsce, 
a w przyszłości w jeszcze większej mie
rze przyniesie poważne korzyści dla roz
woju waszej gospodarki narodowej. Roz
budowa portu Gdyni prowadzona jest w 
sposób metodyczny i celowy. _

— Jak Pan Dyrektor ocenia stosunki 
gospodarcze między Szwajcarją i Pol
ską i czy widzi Pan Dyrektor możliwo
ści rozwojowe w dziedzinie wymiany 
towarowej i stosunków finansowych 
między obu krajami?

— Stosunki gospodarcze między 
Szwajcarją i Polską winny rozwijać się 
w dalszym ciągu ńa podstawie dotych
czasowych zdrowych zasad, które dają 
w przyszłości możność dalszego rozwo
ju. Wiadomem Panu, iż kapitał szwaj
carski zainteresowany jest w szeregu 
przedsiębiorstw przemysłowych Polski. 
Wśród członków obecnej wycieczki 
szwajcarskiej znajduje się kilku kierow-

Iników instytucyj finansowych, którzy od 
szeregu lat utrzymują stale stosunki fi
nansowe z Polską. Nawiązanie bezpo
średniego kontaktu ze środowiskami, go- 
spodarczemi Polski dla większości u- 
czestników wycieczki wytworzyło prze
świadczenie możliwości rozwoju tych 
stosunków, które siłą rzeczy muszą być 
zawsze poprzedzane szc-zegóiową anali
zą nasuwających się interesów.

Obserwując w czasie pobytu mego w 
Polsce waszą sytuację gospodarczą, 
wnioski jakie mi się nasuwają posia
dają bezwzględnie charakter optymi
styczny. Ale niema słońca bez plam. Tą 
plamą na waszym życiu gospodarczym, 
to brak przedewszystkiem środków 
obrotowych. Wydaje mi się, iż jest to 
skutek zbyt intensywnego rozwoju, co 
może nawet przyczynić się do chwilo
wego zmniejszenia tempa tego rozwoju.

Ale posiadacie silną wolę, a przecież 
— zakończył swe wywody p. Pahud — 
wasza silna wola jest najlepszą gwa
rancją, że trudności nasuwające się na 
drodze waszego rozwoju życia gospodar
czego, będą mogły być przezwyciężone.

Lyon:
Marc Jean Merlin, „Bazar“.

Łagiewniki:
Mitesch Adolf, „Continental“.

Łączki Jagiellońskie:
Ks. Niemczyk Jan, „Royal“.

Łódź:
Akadie Stanisław z żoną, „Monopol“. 
Kraushar Stefanja, „Polonia“.
Sendowski P., „Monopol“.
Seydel Alfred, „Bazar“.
Wodziński Aleksander, „Britania“.

Łuck:
Litwak Szmul., „Polonia“.

Melpin:
Swiniorski Henryk, „Bazar“.

Mysłowice:
Weiss z żoną, „Francuski“.

Niechlód:
Bojanowski Józef, „Bazar“.

Nowe Hajduki:
Dr. Maach Wilhelm. „Bazar“

Nowy Jork:
Burkief Leon. „Britania“.
Roland Arthur. „Britania“.

Ostrowiczki:
Mikusiński J„ „Continental“.

Paryż:
Chłapowski Alfred, ambasador R P, „Ba

z ar“.
(Ciąg dalszy na stronie 4-fej).
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KALENDARZYK
Piątek, 30 sierpnia 1929.

Słońce: wschód 4,59 — zachód 18,46 — 
. długość dnia 13 godzin 47 min.

Księżyc: wschód — zachód 17,10 — po 
ostatniej kwadrze,

Kai. rz.-kat: Feliks M. — jutro Rajmund. 
Kai. slow.: Szczęsny — jutro Świętosław.

Zebrania
Dziś o 17 Wydział Eucharystyczny Pań 

Miejskich, w salce „Tanich Kuchni' 
ul. Ratajczaka 31 (wyki. ka. szamb. 
Zakrzewskiego);

o 19,30 Stów. Młodzieżży pod wezw. 
Św. Stanisława Kostki (Wilda), w 
parafj. salce zebrań;

o 20 K. H. „Lechia“ w lokalu p. Cze
kały.

o 20 Stów. Młodzieży Obywatelskiej 
(Tum), w Domu Kat. na Śródce;

o 20 Stów. Porządku Publ. (Chwalisze- 
wo-Śródka) u p. Pohla, Chwalisze- 
wo 37.

Pogrzeby
Dziś: Śp. Władysława Andersa o godz. 17 

z kaplicy Św. Józefa. — Śp. Heleny 
Thiemówny o godz. 18 z kapl. cment. 
jeżyckiego.

Licytacje
Dziś o 9 narożnik ul. Poznańskiej i Mic

kiewicza — 5 ław stolarskich;
o 9,30 narożnik Św. Marcina i ulicy 

Kantaka — większa ilość rozm. me
bli, pościeli, powleczeń itp.;

o 10 ul. Skarbowa 10 — szafy, masz, 
do pisania ze stolikiem;

o 10 al. Marcinkowskiego 3 a —- suknie 
jedw., płaszcze, bluzki, garn, tryko
towe;

o 10,30 Św. Marcin 1 — urządzenie 
składowe, rozm. zabawki;

o 10,45 Św. Marcin 46 — 2 kasy kupiec
kie;

o 11 Św. Marcin 62 — beczką oliwy; 
o 11 ul. Garncarska 5 — większa ilość 

wody kolońskiej, mydła, perfumów, 
butelki, korki itd. oraz masz, do pi
sania;

o 13 ul. Ratajczaka 38 — masz, do pi
sania, tyglówka, 2 biurka;

o 13 Św. Marcin 62 — biurko z krze
słem;

o 14 al. Marcinkowskiego 8 — szafa 
do książek, 2 fotele;

o 14 Św. Marcin 62 — szafa żel., masz, 
do pisania.

o 18 ul. Gen. Umińskiego 12 — stół 
rozc., 2 p. storów kol.

Jutro o 9,40 Wały Zygmunta Starego 6 — 
biurko, gramofon;

o 10 G. Wilda 74 — wóz meblowy; 
o 10,30 ul. Fredry 4 — biurko, masz, 

do pisania, szafa żel.;
o 11 Sw. Marcin 62 — 136 gąbek; 
o 11 D. Wilda 35 — ciężki dźwigacz; 
o 11,30 ul. Kozia 6 — szafa żel., 5 000 

butelek;
o 12 ul. Kantaka 1 — biurko, masz, do 

pisania, bibljoteka, szafa żel., stół, 
kanapa;

o 14 Św. Marcin 62 — 2 beczki oliwy; 
o 15 Św. Marcin 62 — 100 pendzli, 2 

beczki białej farby;
o 16 G. Wilda 85 — 13 cent, węgla.

Zaprzeczenie
W korespondencji p. n. „Z za kulis 

Strzelca i Związku Legjonistów“, za
mieszczonej w wydaniu porannem 
„Kurjera Poznańskiego“ z dnia 19 lip- 
ca r. b., przytoczony był ustęp z ode

zwy Młodzieży Robotniczej P. P. S.- 
Lewicy (bemowców), zawierający uje
mne twierdzenia o p. Rysce, komen
dancie oddziału strzeleckiego na Śród 
ce. W związku z tern adwokat p. 
Chmielewski zaprzecza owym twier
dzeniom odezwy bemowców, dono
sząc: Nieprawdziwe jest twierdzenie, 
jakoby p. Kazimierz Ryska „ukradi 
(był) około 400 złotych, nie licząc roz
maitych konszachtów z cukrem i kar
toflami, przeznaczonych dla miejsco
wych strzelców“. Obwodowa komisja 
rewizyjna Związku Powstańców i 
Strzelców, powołana dla zbadania te
go zarzutu, wykazała całkowitą jego 
nieprawdziwość.

Przygody ks. Dzierżona
Bartnictwo jest dziś poważnym czyn

nikiem gospodarki wiejskiej, miód zaś 
nie tylko smacznym, ale i wybitnie po
żywnym produktem, bardzo poszukiwa
nym na rynku. Jak bardzo rozpowszech
nione są, zwłaszcza w zachodniej Polsce, 
wzorowo prowadzone pasieki, o tem 
przekonały nas statystyki na ostatniej 
wystawie pszczelarskiej w ramach P. W. 
K. w Poznaniu. Nie każdy jednak wie, 
że ojcem nowoczesnego bartnictwa był 
Polak, ks. Dzierżoń. Ciekawą historję o 
bartnictwie czytamy w ostatnim, 48-ym 
numerze „Wielkopolskiej Jlustracji“, 
gdzie znajdujemy również szereg rycin 
na ten temat.

Najnowszy numer tego popularnego 
dziś tygodnia przynosi również ostatnie 
fotografje z okropnego nieszczęścia ko
lejowego w Buir pod Kolonją oraz inne 
aktualności z całego świata. Z artyku
łów dłuższych na szczególną uwagę za
sługuje „Pielgrzymka na Jasną Górę“ 
wraz z liczriemi fotografjami.

Jak zawsze, najnowszy numer zawie
ra wszelkie działy stałe, odcinek sensa
cyjnej powieści p. t. „Mahatma" oraz 
ciekawą nowelę. Zważywszy cenę 45 gr. 
za egzemplarz, „Wielkopolska Jlustra- 
cja“ jest bezsprzecznie najlepszym ty
godnikiem polskim i w swoim rodzaju 
bez konkurencji.

Grzechy rozwódki
Nareszcie LYA DE PUTTI na ekranie..
Oddawna nie Oglądaliśmy już ulubio

nej gwiazdy. Zachłanni Amerykanie po 
rwali ją daleko dö słonecznego Holly
wood. Opowiadano nam o przyszłych 
wielkich filmach znakomitej artystki, 
oczekiwaliśmy ich z utęsknieniem — nie
stety ciekawość nasza wystawioną była 
na długą próbę — filmów nie było...

Widocznie amerykańskie „powietrze" 
nie służyło dobrze subtelnemu talentowi 
naszej ulubienicy, podobnie jak i niektó
rym najwybitniejszym artystom europej
skim. Pp. 12,345

A może nie miała odpowiednich sce
nariuszy lub partnerów?

Zresztą mniejsza z tem. Nie bawmy 
się w wyszukiwanie powodów, dla któ
rych przez trzy lata nie podziwialiśmy 
ulubionej gwiazdy w wielkich filmach — 
cieszmy się raczej, że urocza Lya de Put- 
ti — ukaże się tysiącznym rzeszom swych 
wielbicieli w najdoskonalszej, ostatniej 
swej kreacji europejskiej, w szampańskim 
filmie p. L „GRZECHY ROZWÓDKI".

Lya de Putti, w obrazie tym jako roz
wódka Chryzeida — stwarza oszałamiają
cą kreację. Jest pełna humoru szalonej 
werwy i niespodzianek, a że wygląda cu 
downie, ubiera się jeszcze cudniej a part
nerkami jej są najsympatyczniejsi arty
ści ekranu: Alfons Fryland i Livio Pava- 
nelli — którzy dają istny koncert humo
ru i doskonałej gry aktorskiej — to chy
ba nie będzie nic dziwnego — gdy cały 
Poznań podąży w dawno niewidzianym 
komplecie do „Słońca", by oglądać wszy
stkie „Grzechy rozwódki", którą z taką, 
pikanterją i wdziękiem kreuje Lya de 
Putti. Premjera w piątek, dnia 30 sierp
nia r. b. w teatrze świetlnym „Słońce".

2 TEATRÓW
Teatr „Rewia" na P W, K.

Dziś i codziennie o godz 19 ej min 15. 
wielka rewja p. t „Kulig" o godz 22 min 
15 pełna humoru „Jazda na Wystawę" 
120 osób na scenie — 800 kostjumów Bi 
Itty wcześniej r.abywać można w składzie 
cygar p. Zygarłowskiego. ul Gwarna, na 
rożnik ul. 27 Grudnia i w kasie teatralnej 
przy ul. Śniadeckich 12. dp 1586

Dział gospodarczy
NOTOWANIA ZŁOTEGO

Warszawa, 29. 8 (PAT.) Londyn 
złotych za 1 ft. szterl. 43,23; Nowy Jork 
za 100 złotych 11,25; Berlin za 100 złotych 
46.87,5—47.27,5; wypłaty na Warszawę i 
Poznań 46 97,5—47.17,5; na Katowice 46.95 
do 47,15; Gdańsk za 100 złotych 57,78 do 
57,93; telegr. wypłaty na Warszawę 57,75 
do 57,90; Praga za 100 złotych 377 37.5 do 
379.37,5; Wiedeń za 100 złotych 79,45 do 
79,73; Zurych za 100 złotych 58.27,5.

GIEŁDY PIENIĘŻNE
K r a k ó w, 29. 8. (PAT.) Akcje: Bank 

Polski 164,50; Elektrownia w Sierszy 78; 
Chybie 42.

Lwów, 29 8. (PAT.) Akcje: Bank 
Polski 164; Gazy Wschodnie 21; Gazolina 
24.

GIEŁDY TOWAROWE:
Lwów, 29. 8 (PAT.) Zboże: Pszeni

ca krajowa dworska 43—44; żyto 26—26,50: 
jęczmień przemiał. 22,25—23,25.

Adresy gości P. W. K.
(Ciąg dalszy ze strony 3-ciej).

Pittsbnrg:
Klamut Franciszek, „Polonia“. 
Konkus Anna, „Polonia".

Pleszew:
Samulski, „Francuski".

Praga:
Haftel Jan, „Monopol".
Dr. Kubista Henryk. „Bazar".

Radom:
Berger Stanisław z żoną, „Polonia". 
Dr. Rebkiichler Adam, „Wiktorja". 
Nymandler Aleksander. „Monopol".

Radwanice:
Dr. Książkiewicz Jan, „Continental“.

Rnmunja:
Golperin Salomon. „Polonia“.

Solec Kujawski:
Żółtowski Władysław. „Britania".

Sosnowiec:
Łukowska Mar ja, „Polonia".

Split:
Prof. Lukas F„ „Continental“.

Stanisławów:
Rudel B., „Boyal".

Stany Zjednoczone:
Śiwlec Anna, „Royal".
Śmigiel, „Francuski".
Wardaniecka, „Francuski“.

Stolp:
Fdelhof Fritz, „Britania".

Szwecja:
Bergmann, „Polonia".
Stark Karol, „Polonia".

Tarnowskie Góry:
Cieśliński Leon. „Royal".
Dr. Jaszyński Alojzy, „Royal“.

Toruń:
Rogalska Anna, „Britania".
Jakubowska Kazimira, „Britania".

Warszawa:
Bagnowski Stanisław, „Polonia“. 
Bajdziówna Krystyna. „Polonia“.
Barakan P, „Monopol".
Blacher Józef z żoną, „Polonia“.
Brodzki Nicolas, „Polonia".
Butkiewicz Aleksander, „Monopol“. 
Cenlnerkoczowa Marja, „Polonia". 
Czerkiewicz Janina, „Polonia". 
Domieradzka, „Francuski".
Dworkowski, „Francuski".
Erdman Irena, „Royal".
Folman Eugenja, „Polonia".
Hupert Emil, „Polonia".
Jagmin Edmund z żoną, „Polonia“.
Dr. Jarmulowicz Władysław, „Polonia“. 
Jarnuszkiewicz Paweł z żoną, „Bazar“. 
Jeziorowski H„ „Continental".
Prof. Kalinowski, „Francuski".
Kaliński Henryk z żoną, „Polonia". 
Kaiman K., „Royal".
Kosieradzka Otylja, „Monopol". 
Kosieradzka Zofja, „Polonia".
Kremer. „Francuski".
Lewandowski Ludwik z żoną, „Continen

tal".
Łupiński z żoną, „Francuski“.
Maltower P„ „Monopol".
Dr. Mokenkis Mieczysław, „Polonia". 
Moszkowski Aleksander, „Bazar".
Ottor z synem, „Francuski".
Paczkowski, „Francuski".
Podhorski Kazimierz, „Continental". 
Przeworski Kazimierz, „Monopol".
Rosę Zygmunt, „Polonia".
Solowiej P., „Monopol".
Stern Eljasz, „Polonia“.
Szpadrowski Tadeusz, „Polonia". 
Szulcówna Władysława, „Royal". 
Veltuzen K„ „Continental“
Walczyńska Janina. „Polonia".
Werner Edward, „Continental". 
Witkowski Janusz. „Continental“. 
Wodąszewski Kazimierz, „Monopol". 
Wróblewski, „Francuski".
Zalewski B. z żoną. „Britania".
Zawrocki Mieczysław, „Polonia".

Wiedeń:
Bader Karol, min. pełriom., „Bazar“.
Dr. Skowicz, „Britania".

Wieluń:
Somerfełd Jan, „Wiktorja".

Wilno:
Krzyżanowski Bronisław, „Polonia". 
Romer Stanisław, „Polonia".
Sopocko Józef z żoną. „Polonia".

Wiochy:
Colombo Roccardo. „Polonia“.

Wrocław:
Goldstucker F„ „Continental". 
Kastenmuller Stefan, „Continental".

Zakopane:
Gabrykowski Roman. „Polonia".

Zawiercie:
Lepiasza Wacław, „Wiktorja“.

Zdolbnnów:
Nowak Edward, „Polonia".

,OO0

Wygrywa 75.500 losów.
A największa wygrana w szczęśliwym wypadku

750.000 jsJŁ
Takie szanse wygranej daje V. kl. 19. L. P., której 
ciągnienie rozpoczyna się 7 września, a kończy 

9 października r. b. dp 1873
i caly pół ćwierćCena losu: 200 _ z| zł

Losy dostarcza« Kolektura Loterji Państwowej

Hipolit Brzeziński, 
Kościan, Aleja Kościuszki nr. 43.

Konto w P. K. O. 208C95. Porto płaci odbiorca.

Cudze chwalicie swesro nie znacie
Krajowego wyrobu bez chemikalji

sosy, ekstrakty, kostki i buSjony 

FABRYKI DOBRYŃ NA POLESIU.
Obecnie na P. W. K. w Poznaniu wystawione są w Pa-: 
wilonie Ziemianek i w kieska na terenie E. nabyć można. * 

Żądać we wszystkich sklepach spożywczyen. ®

MÄTgRjAtv <u ubrania i SukniS 
» npANKł —MM QVVUANVi.o&Ä I i osy

POZNAŃ —-sx RYNEK 52
'-------- --------------- MAPOŻNIK WODNI,

WYCIECZKA AUTOBUSAMI 
do Gdyni i Gdańska (2 dni) 

wyjeżdża w sobotę, dnia 31 b, m o godzinie 5 rano 
z przed Zamka. Po drodze zwiedzanie zabytków 
Wielkopolski i Pomorza, Nocleg na Helu. Cena prze

jazdu w obie strony zł 50,— od osoby. 
Zgłoszenia do BIURA WYCIECZEK AUTOBUSAMI 
ulica 27 Grudnia 16. w podwórzu, teł. nr. 25-20.

Do oddania
mula prasa cejIarsRa
do wyrobu rur drenarskich i 

dachówek, nw 3318

linowe gjcM do jliny
rtt oiadkieiBOmoi Wnitj.
Łask, oferty do Biura ogłoszeń
Kosmos, Poznań, Zwierzy

niecka 6 pod nr. 1334.

5 kl. Lot. Państw, 
jeszcze kilka wolnych 
tyj losn 50,—.‘/j losu 100 zł.

Co tirssi los wygrywa.
Ciągnienie codzień, po
cząwszy od 7.9. do 9.10 r.b
Gówna wygrana 750 000 z
WŁ. BILLERT
Poznań, św. Marcin 19

Konto P K. O 207970iw «sień

Pr7edniilta na wrzesień lf29 r. za oba wydania razei 
* 1 datka ilustr. .Jlustracja Poznańska" i

. . znaniu w eksped zl 4.00 w agencjach wdn rinmil W Pnonon.» »1 A ™ __________ :________________ ___ - r

razem włącznie tygodniowego do- 
1 „Nowiny Sportowe": w Po-

u__  "■ w ageucjui-n w mieście zl 4.60 z odnoszeniem
i 55«S ’ 1 j4 <G *. odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięcznie zt 4 86. 

— z i,, pod oPfSka w Polsce zl 9 80 pod opaska w innych krajacft zł 1100 
wypadków spowodowanych silą wyższa przeszkód w zakładzie strajków I t. p.. 
me odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie mają prawa domagania starczonycn numerów lub odszfcodowa—

Magiel
dobrze utrzymany sprzedam. — 
Pankiewicz, ul. Wielkie Garbarv 
«2 skład zdp 42 883

I »głoszenia do il) słów dla poszu
kujący« -b oosady w tej rubryce 
'hlirzam? do jednej trzeciej cenie 

dr hnyob

Dobrze
utrzymana maszynę do pisania 
kupie za gotówkę Zgłoszenia pod 
adresem. W. Widera. Poznali, 
ul. Mickiewicza 33. pokój 60. 

adp 42 817

PIENIĄDZ

Kasjerka
z wyźszem wykształceniem po
szukuje posady w większym ma
jątku. Poważne referencje Ła
skawe zgłoszenia do Kuriera 

zdn 42 933

Kucharz
kawaler, siła pierwszorzędna po
szukuje posady zaraz lub później. 
Łaskawe oferty upraszam do Ku- 
rjera dw 1609a.3

Kto
100. 4% Obligacjach Państwo
wych i w 10. 5% Pożyczce Do
larowej oplata 12 zl miesięcznie. 
Reprez J. Lesikowski. Rybaki 
19. pokój 8L xdp 42 827

Muzycy
na dętej smyczkowe instrumenty 
mogę się zgłosić. Guziński. dyr. 
muzyki. Aleje Marcinkowskiego
~ bPw 5b7

Samodzielna
gospodyni poszukuje dobrej po
sady. najchętniej u samotnego 
pana. Zgłoszenia Kurjer

zdw 42 308

Poszukuję
posady inkasenta, woźnego lab 
magazyniera ewentl. ■/ gwarancja 
Zgłoszenia Kurjer zdw 41 697

28 W0LNE MIEJSCA
Kowalski

czeladnik potrzebny zaraz. Ko 
sicki. Małe Garbary 7 a.

. fortepiany Najwyższa prowizjal
Snro^u Wyjeżdżam na Panowie i Panie, którzy chca 

skwkntne‘ sk.h, Kraszew- sprzedawać Papiery Państwowalego 11, drogerja. telefon 61-24¡mogę się zgłosić J. Lesikowski.
zdw 42 441 ¡Rybaki 19 pokój 81. zdp 42 825

iOS żeni a ir.na a‘ro“i* < '«»nowej 60 gr na .tr-me
-. I tocznemi 200 8t,r?n,e drugie] 12<l gr przed wiadomościami po-

wane oraz z zażtrzeźeniem ^ńiejscaS20%d <.m!,1,ne,ra Ogłoszenia skumpi ko
przyjmujemy do godz. 18 30. w nagłych »»¿dkliia o«nia ’"'’'dania porannego
czornego do godz. 10. w dni przerifwiot6™^a5“ar T’dz. 11 8,cóźa: do wydania wie nia słowo napisowe (tlusteT 30 gr 'każde dal.™ Lpri,?d południem. Drobne ogłoszę
a wysokością ogłoszenia powstałe «kn,.k“.V0WŁ 1& ar Za, rńżtlKe mledzs' «*»»«'«» powstaie wskutek matrycowania, wydawnictwo nie odpowiada.


	J:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1929 3 KW\08 ok pdf\33801\1283.tif
	J:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1929 3 KW\08 ok pdf\33801\1284.tif
	J:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1929 3 KW\08 ok pdf\33801\1285.tif
	J:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1929 3 KW\08 ok pdf\33801\1286.tif

